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K o m u n ik a t komisji polSKo-rumuńsKteJ

Tajem nica otacza nadal Ł e l f e r  *£ •* r a b i n e m
i katastrofę polskiego Lockheedu

W brew  zaprzeczeniom prasy żydow skiej

Kom isja polsko -  rumuńska, po­
wołana do zbadania w ypadku sa­
m olotu w Rum unii zakończyła swe 
czynności w dniu 27 bm. o godz.
17 m ia. 30.

K om isja stwierdziła co  nastę­
pu je: start z C zem iow iec odbył fię  
zgodnie z rozkładem  lotow , przy 
c zym  ze strony iechn icznej i m ete­
orologicznej istniały wszystkie wa 
runki. uprawniające samolot do 
odbycia lotu.

Lot odbywał się 
normalnie

Po odDyciu norm aln°gc startu 
samoiot odleciał w kierunku Bu­
karesztu, nadając w  kilka nrnut 
po starcie normalną depeszę radio 
wą do radiostacji w Czem iow cach 
Dalsza korespondencja otrzymana 
z samolotu nie wskazywała na ża­
dne okoliczności, które m ogłyby 
św iadczyć o tym, że lot odbyw ał sie eytu na 
pod jakim kolw iek względem  m e- Rond 
n irm alnie. I-ot odbyw ał się p o - 1 
czątko vo  pod chmurami, a po tym 
w  chmurach.

Howod wypadku 
nie ustalony

Przebieg lotu  został odtw orzony 
ze znalezionej w  sam olocie baro- 
gramki, z której wynika, że sam o­
iot po starcie nabierał praw idłow ą 
wysokosc, w znosząc się z szybko­
ścią około trzech m etrów na se­
kundę do w ysokości 3800 m etrów.
Z  tej w ysokości samolot obniżył się 
na około 500 m etrów  z szybkością 
7 m etrów  na sek., po czym  zaczał 
opadać korkociągiem , który trwał 
aż do upadku samolotu na ziemię.
P ow ód obniżenia lotu, a następnie 
w ejścia  samlotu w  korkociąg na 
podstaw ie dotychczasow ych ba­
dań nie dał się do obecnej chw ili 
jednoznacznie nstalić.

ofiar katastrofy samolotu -w Ru- odbędzie się w sobotę o tej oamej 
mumi, który miał się odbyć w pią godzinie na cmentarzu w ojskow ym  
tek o godz. 10 rano w Warszawie, na Powązkach.

stwierdza to sam u sędzi eg o śledczego
PA R YŻ, 28. 7. W edług donie- i w ielkiego rabina L," „Jsfi Leifera

sień agencj H at asa, sędzia śled- i aresztowanego w  dniu 20 lipca w 
czy przesłuchał dzis po południu chwili, gdy wysyłał pocztą prze-

P o u fn a  m is ja  gen. te  R o n d

Spotkanie z Hitlerem wBerchtesgaden
haladier bierze przyne^ię

PARYŻ, 28 7. Przed kilku
dniami w paryskich kołach dzien­
nikarskich i politycznych  zaczęły 
krążyć pogłoski o pou fnej m isji 
politycznej, jaką miał wykonać 
w Niem czech b. w ysoki komisarz 
w ojsk  E ntenle‘y w czasie p k b is - 

Górnym  Śląsku gen, Le

Na propozycją Hitlera
Tygodnik  , Le Choć “ donosi o- 

becnie na ten temat, że gen. Le

Roitu istotnie przed kilku tygo­
dniami w yjechał poufn ie do N ie­
m iec i był przyjęty przez kancl, 
H itlera w Berchtesgaden, douąd 
przybył na zaproszenie kancle­
rza.

Rząd irantuski powziął decyzję 
pow ieizen ia  gen. Le Rond tej po­
u fn ej m isji na  skut. k propozyv.yj 
kanclerza H itler.,, który zw rócił 
się do rządu francuskiego z proś 
hą, aby mu um ożliw iono spotka- 
nie z wyższym oficerem  fran cu ­

skim, który byłby dobrze zorien­
tow any w zagadnieniach i sto­
sunkach niem ieckich.

Łatwo jest przekonać 
Francuzów

Tygodnik ośw iadcza, że nie ma 
prawa podawać żadnych bliż­
szych in form acji o przebiegu i 
szczegółach rozmów gen. Le 
Rond, może jednak stw ierdzić, że 
rozm owy były o tyle sprecyzow a­
ne, że pozw oliły  one prem ierowi

Żadnych uszicodzeń
'■ Kom isja nie stwierdziła jednak 
po bardzo szczegółow ych bada­
niach na miejscu wypadku żaa- 
nych uszkodzeń w  sam olocie, które 
m ogłyby być uważane za przyczy­
nę w ypaaku.

Dalsze badania trw ają. P ow yż­
szy kom unikat 4est pierw szym  o fi-  
c ’ alnym kom unikatem  kom isji. 
Dalsze kom unikaty zostaną w yda­
ne w m iarę postępu badań.

Pogrzeb otlar w  sobotą
c Jak się dow iadujem y, pogrzeb

Proiekt paktu lotniczego
w ie zie  W iedem ann do Lon d yn u

W drodze powrotnej zawadzi o Fargz
LON DYN , 28. 7. G azety, lon- , ns ograniczeaia jakościow e swych 

dyńskie zam ieszczają szereg, in- ( sił zbrojnych lotniczych dopóki 
form acji na temat zam ierzonych ’ ZSRR posiada wolne ręce. w*

! „E vening N ew s" pisze, że g łó­
wnym tematem rozm ów prem iera 
Chamberlaina z kpt Wiedem.an- 

’ nem będzie przygotow anie grun­
tu do zaw arcia paktu lotn i­
czego- Pakt lotniczy dzieliłby się 
na dwie częśc i: p.erwszą odno- 

1 szącą lię do technicznej strony 
zbrojeń i drugą, dotyczącą zagad­
nień politycznych  związanych 
bezpośrednio z Zagadnieniem, sta­
b ilizacji stosunków europejskich . 

1 Strona polityczna może byćjitoz- 
wiązana dopiero wówczas, gdy

jakoby rokowań o  pakt lotniczy.
W edług „E vening btandard" 

H itier gotów je s t  przystąpić do 
rozm ów na temat paktu ograni 
cza jącego zbrojen ia  lotnicze o  ile 
rząd brytyjski oodćjm ie in ic ja ty ­
wę przez zaproponow anie takich 
rozm ow. Oczekiwane jest, te  kpt.. 
Wiedemann, który, pom im o o f i ­
cja lnych  zapm eczeń w  ciągu  o- 
becnego week-endu. ma nrzybye 
do Tondynu —  przyw iezie stoso­
wni propozycją  w  tej sprawie-

Pakt lotniczy nie m ógłby p o le ­
gać na ograniczeniach  ilościo ­
wych. R aczej celem  jego  byłyby 
ogranczenią jakościow e np. co do 
s iły  m otorów, oraz co do uzbroje­
nia sam ołotow. Rząd niemiecki i 
nap»wno wysunąłby ai gum ent 
żę Niem cy nie mogą zgodzić się

dojdzie do ułożenia stosunków 
europejskicn, ale tymczasem mo­
żliwe jest porozum ienie w spra­
wach ściśle technicznych.

' Kontakty nawiązane między 
F rancją  ą Niem cam i przez w izy­
tę gen L ć Kona‘a u kanclerza 
Hitlera posiadają pewien związek 
z rozmowami, jakie przeprowadzić 
ma kpt. Wietiemann w Londynie 
Przew iduje się nawet, że roz­
mowy kontynuowane będą pom ię­
dzy Niemcami, Francją  i W , Bry­
tanią ] uważa się za m ożliwe, że 
kpt. W iedem ann p o  w izycie w  
Londynie pow róci do Niem iec 
przez Paryż.

I

najlepsze 'blady 
j a r s k i eMLECZARNIA Szpitalna 7 P A N G L A

B. wiceprzewodncząty Kortezów
s k a za n y  na 2 0  lat

Dyrekcja Scnioesser owskiej Manufaktury
Chciała s k rzyw d zić  robotników

LÓDŻ, 28. 7. W  Schloesserow - [ Firm a miała obniżyć place o 5%  
skiej M anufakturze ponownie (przedtem  były iuż one obniżone 
wybuchł strajk  na tle zlikwido- o -9%, w sumie zatem o 14% ),
w anego ostatnio zatargu. tymczasem firm a zastosowała

A dm inistracja  fabryki d z ie rżą -! opust 14% od ostatnich stawek.

PA R Y Ż, 28. 7. W ładze w ojskow e 
w Burgos zatwierdziły w yrok nad 
zw yczajnego trybunału w ojsko­
wego w  San Sebastian skazujący 
byłego w iceprzew odniczącego K or 
tezów lose Rosado G i' a na karę 

- 20-h i łat wiezienia.
.* Jogę Rosado Gil zgłosił w dniu 
-1  października 1936 r. na posie­

dzeniu zgrom adzenia naiodow ego, 
y zwołanego przez czerw ony rząd 

Largo Cabellero wniosek w yraża­

jący  votum  zaufania dla rządu re ­
publikańskiego

Rosado Gilj który był polity­
kiem  um iarkow anym  zdołał na­
stępnie uciec z tertvorium  zajętego 
przez w ojska czerw one i schronić 
się do Hiszpanii narodowej. Pod - 
czas procesu tłom aczył się on tym, 
że zgłosił sw ój wniosek wyłącznie 
w  celu um ożliwienia konspiracyj­
nej pracy zwolennikom  gen Fran­
co w  M adrycie.

dohater głodów ki artystycznej
odpow iada za  s za n ta ż

Od II dni głoduje w  Grodnie 
aktor W ładysław  P-eiss. P ow o­
dem głodow ki jest w ykreślenie 

v Rreissa z listy członków  Związku 
« A rtystów  Scen Polskich, 
h Bonater głodów ki artystycznej 
t stanic przed Sądem Okręgow ym  

W arszawie w dniu 6 sierpnia.

nie reżysera, Romualda Gantkow 
skiego, za eo skazany był przci 
sąd Grodzki na 2 miesiące więzie 
nia.

Skazany artysta odwołał się od 
tego w yroku  do Sądu O kręgow e­
go. W  charakterze świadków po 
wołano na tę rozprawę szereg ar

wionej przez n iejakiego Fogla, 
zastosowała niesłuszny opust w 
odniesieniu do płac robotniczych.

Dzięki interw encji Inspektora­
tu Pracy firm a odstąpiła od sw o­
ich zamierzeń i strajk został z li­
kwidowany.

Napad mariawitów
na p ie lg rzy m k ą  katolicką

ŁÓDŹ, 28. 7. Podczas odpustu 
w Niesułkowie, powiat brzeziń­
ski, napadli tamt. m ariawici na 
pielgrzym kę katolicką z Łodzi.

Kobiety pod kierunkiem duchow ­
nego m ariaw ickiego zachowały 
się szczesrólnie agresywnie. Po­
rządek przyw róciła policja , a- 
resztując kilka osob.

Policja musiała godzić
p o w a ś io n y c h  sjonistów

Jest on oskarżon o szantażowa- tvstów  stołecznych.

WILNO, 28. 7. Podczas wiecu, 
zorganizowanego przez oi ganiza- 
c ję  „P oalej Sion“ , pośw ięconego 
om ów ieniu obecnej sytuacji w Pa 
lestynie, na salę, w  której odby­
w ał się w iec w kroczyła liczna 
grupa rew izjonistów , która w y ­
wołała bójkę.

Podczas bójk i rewizjoniści, w 
celu uniem ożliwienia prow adze­
nia w  dalszym ciągu w.ecu prze­

cięli kabeF elektryczny, chcąc od ­
ciąć prad elektryczny od sali, w  
której oabyw ały  się obrady. Prze­
cięty jednak został om yłkow o 
inny kabel, tak, że światło się pa­
liło.

Zażartą bójkę zlikwidowała d o ­
piero policja, która zatrzymała 
głów nych spraw ców  zajścia. Pod 
czas bójk i zostało zranionych k il­
ka osób.

Dalacuer na zamieszczanie 
wie w ygłoszonej na zebraniu Pro- 
wansalczyków w Paryżu słynne­
go zdania o pokojow ych  tenden­
cja ch  RzeSi.j N iem ieckiej, ce wy­
wołało duże wrażenie w całej 
prasie europejskiej.

Potwierdzenie pegioseK
Na temat doniesień tygodnika 

, Le C hoc“  dziennik „Journal des 
Debats“  pisze, że istotnie od kil­
ku dni m ówi się  w Paryżu o m isji 
pou fnej, której gen. Le Rond 
m iał się pod jąć w Niem czech na 
skutek propozycji kanclerza H i­
tlera i za cgoaą prem iera Dala­
dier. I

*» J i
„Journal des D eóa ts ",! który, 

pisząc o polityce prem iera Cham­
berlaina wyraża unolewanie z po- ' 
wodu angielsko -  niem ieckiego 
paktu m orskiego zawartego przez 
A nglię bez uprzedniego po in for­
mowania F rancji, występuje tu 
z przestrogą pod ad-esem  polity- | 
ki francuskiej, aby dyplom acja 
francuska ze swej strony nie po­
de imowała rozmów, które m ogły­
by w konsekw encjach 
W . Brytanię.

z a s k o c z y ć .

sylki zawierające dobrze ukryte 
narkotyki, oiaz 2-ch  jego  w spól­
ników —  właściciela pralń? G ott- 
dienera i introligatora K _n torow i- 
eza.

W  czasie zeznań L eifer ośw iad­
czył, iż jest rabinem  od  rokr 
1910-ego i w ykonyw ań 'e  funLe? j 
rebinaekich rozpoczął przed w o j­
ną w Galaeu w  Rumunii. Dalej 
Leifer zeznał, że w yem igrow ał do 
Stanów Z jednoczonych  i osiadł w  
Brooklynie gdzie był rabinem  ko 
lon ii żydow skie '. Rabin Leifer 
* naciskiem ośw iadczył rędziem b 
śledczem u, że przysługuje mu ty ­
tuł „w ielk iego rabina".

Co d o  samej sprawy przem ytu 
narkotyków-,, „to stw ierdził on, że 
specyfik odurzający —  heroinę, 
nie ziiając zupełnie jego przezna­
czenia, otrzym ał od pewnego o - 
sobnika im ieniem Jakób, zna jdu ­
jącego się obecnie w N ow ym  Jor­
ku.

Kantorow icz, introligator, który 
przygotow ał dla rabina Leifera 
opraw y książek, w których he­
roina była til.rywana, stwierdził, 
że Leifer upraw iał sw oj proceder 
>d m aja roku bież.

Sędzia śledczy zw rócił się ju ż  
do władz now ojorskich  z proch* 
o odszuKanie zamieszanego w  tą 
aferę Jakóba.

. J o p e n e ”  sardynę*
PA R YŻ, 28, 7, Półtora miliona 

sardynek wrzucili dziś rybacy  w  
Quiberon do morza, nie chcąc 
przyjąć niskiej ceny 400 franków  
za 100 kg., ofiarow anej im przez 
fabrykantów  konserw. Znam ien­
ne jest, że tego samego ania kon­
sumenci płacili w  ‘ pobliżu L o - 
ri.ent 1,35— 1,50 frank za tuzin 
sardynek.

Lord Runciman
p rzy b ę d zie  do Pragi w e środę

P PA G A , 28. 7. Prasa czeska d o ­
nosi, że lord Runciman m i przy­
być do Pragi 3 sierpnia i zamiesz­
ka w  pryw atnej willi.

Lord Runcim an nie przybywa 
w charakterze oficjalnym , tym 
niem niej ze względu na urzędowe 
powierzenie mu jego m isji będzie 
on w łaściw ie występował, zda­
niem prasy czeskiej, jako nad­
zw yczajny poseł W . Brytanii.

Po przybyciu do Pragi ma on

złożyć w izytę prem ieręwi Hodży, 
poczym niezw łocznie ma od być 
pierwsą rozm ow ę i  kierow nic­
twem partii N iem ców sudeckich.

Czas pobytu lorda R urcim ana 
w Czechosłowacji, nie został jesz­
cze ustalony. Niektóre dzienniki 
przypuszczają, żc zdoła on w yk o ­
nać swą m isję w  ciągu tygoania, 
inne natomiast twierdzą, że  pobyt 
jego potrwa conajm niej kilka ty ­
godni. -

Anglia odmładza armią
i p o d w y żs za  gaże oficerskie

LONDYN, 28. 7. Minister wojny 
Hore BeliiJia zakomunikował d z i­
siaj Izbie Gmin reformy dotyczące 
służby i av.an.jw oficerów linio­
wych armii. Zmiany zasadnicze prze 
widują zniesienie awansów w zależ 
nośc: od wakansow i automatyczny 
awans, według ustalonych lat słu­
żby.

Na przyszłość każdy oficer armii 
uz? ska po 8 latach suiŻDy s ng ■ 
kapuamą, a po dalszych 9 —rangę 
majora.

Nowe granice wieku ustalone zo­
stały na niższym poziomie. Gene­
rałowie ustępować będą w  60-ym, 
zamiart w  67 roku życia, pułkown' 
cy w  55-Tn, zamiast 57-ym, pod­
pułkownicy w 5o-ym, zamiast

55-ym, majorowie w 47-yiu zamiast
50-ym.

Równocześnie korpus oficeirki z< 
stanie zdemokratyzowany przez 
oocŁtue^enie płac oficerów tak, iś 
brak środków prywatnych nie bę­
dzie przeszkodą w karierze w oj­
skowej.

Pensjonow anie oficerów ktorzr 
przekroczyli granicę nieku, roz­
pocznie się po upływie roku, nato­
miast awanse około 2.000 poruczni­
ków i kapitanów ogłoszone będą w 
przyszły poniedziałek.

Koszt tych reform obliczony jest 
na 300.000 funtów w pierwizym ro­
ku, a wzrastać będzie z roku o*  
rok, aż osiągnie cyfrę 000.000 fun­
tów po u idy wie 25 lat.

^  ybnch w laboratorium
uczony stracił obie ręce

PARYŻ, 28. 7. W laboratorium  
Chalais Meudon nastąpiła dziś 
eksplozja, ofiarą której pad4 m ło­
dy uczony pracujący naa zagad­
nieniami aerodynam iki Max Ser-

ruys. >Vybucb oderw ał uczonemtt 
obje ręce.

Po dokonanej operacji M ax 
Serruys życiu jego nic grozi bez­
pośrednio niebezpieczeństwo.
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